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G O S P O D A R C Z E .

Zgodnie z przepisem, konstytucji, 
nadzwyczajna sesja Sejmu ma być o- 
twarta najpóźniej z końcem listopada. 
Z tego powodu w każdej chwili mo; 
żna się spodztewać rozporządzenia 
Zana Prezydenta Rzeczypospolitej, 
zwołującego Izby na zwyczajną sesję 
budżetową. W  kołach parlamentar­
nych spodziewają się, iż w pierwszych 
dniach grudnia odbędz&e się pierwsze 
posiedzenie Sejmu.

W  związklu ze zbliżającą się sesją 
parlamentarną w poszczególnych resor 
tach ministerialnych dobiegają końca 
prace nad całym szeregiem ustaw, któ 
re będą wniesione do laski marszał* 
kowskiej z: przedłożenia rządowego, 
i tak prawdopodobnie będzie przędło 
żony Izbom projekt ustawy o Izbach 
Pracy; mają się znaleźć na porządku 
dziennym ustawy o umowach zbioro­
wych i o rozjemstwie; ma bvć prze* 
prowadzona sanacja rynku ubezpiecze 
niowego łącznie z przymusem ognio­
wym itd.

Niezawodnie najbardziej interesu­
jącymi będą obrady dotycz/ące proje* 
ktu ustaw o niepodzielności małych 
gospodarstw rolnych oraz o ściślej­
szym wykonywaniu nadzoru państwa 
nad parcelacją prywatną i kto wie, czy 
właśnie te sprawy nie przedstawiają 
się w tej chwili jako zagadnienie naj’ 
pilniejsze i najbardziej aktualne.

Ostatnie lata kryzysu i spadek cen 
artykułów rolnych usunęły wieś z 
rynku i z grona konsumentów wyro­
bów przemysłowych. Ustąpienie z 
rynku wsi przyniosło miastu i prze* 
myślowi ograniczenie produkcji i bez­
robocie. Stąd sprawa wsi musiała zw.ra 
cać na siebie coraz) baczniejszą uwagę. 
Poczęto szukać przyczyn zła i stwier­
dzono, że zasadniczą cechą polskiej 
struktury agrarnej jest olbrzymie prze 
ludnienie wsi. Z jednostki powierz* 
chni utrzymuje się w Polsce trzy razy 
więcej ludności rolniczej niż w Rosji 
a przeszło dwa razy więcej niż w Da­
nii.

Gdy procesy urbanizacyjne nie 
mogą wchłonąć i zatrudnić naturalne’ 
go przyrostu ludności, narastająca we 
wsiach ludność musi znaleźć zatrudnię 
nie w  rolnitwie. Musimy sie liczyć ja­
ko z czynnikiem rzeczywistym a fa* 
ktem, że zjawisko przeludnienia wsi 
nie może być zahamowane do czasu, 
dopóki przemysł, handel i rzemiosło 
nie potrafią wchłonąć całego' natural­
nego przyrostu ludności w Polsce.

Stąd pierwszorzędne znaczenie po­
siada akcja reformy rolnej a dalsza 
parcelacja gospodarstw folwarcznych 
jest koniecznością społeczną i gospo* 
darczą.

Ale cała akcja parcelacyjna będzie 
chybiana, jeżeli jej rezultatem mają 
być liczne gospodarstwa karłowate, 
niezdolne do samoistnego bytu gospo­
darczego, niezdolne zająć w  całokształ 
cie gospodarstwa narodowego ani roli 
wartościowego producenta ani też kom 
sumenta. Do gospodarstw rolnych 
powstałych na skutek parcelacji ma­
jątków ziemskich musi być wprowa* 
dzona zasada niepodzielności. Tej 
kwestii dotyczyć będzie czięść narad 
najbliższej sesji parlamentu.

Ale równie koniecznym jest wzmo­
cnienie nadzoru nad parcelacją prywa* 
tną. Błędnym jest bowiem pogląd, ja­
k/oby ogłaszanie wykazów imiennych 
nieruchomości podlegających przymu­
sowemu wykupowi było równozna­
cznym z poważnym nasileniem parce* 
lacji rządowej. Właściciele nierucho-

Mm. M m m m
przybył

Bukareszt. 25. 11. (PAT.) Minister 
Antonescu opuścił wczoraj Bukareszt, 
żegnany na dworcu przez przedstawi­
cieli rumuńskiego M. S. Z. na cziele z 
podsekretarzem stanu b. posłem ru­
muńskim w Warszawie 'Cadere, człon 
ków poselstwa R. P. z charge d‘affai* 
res iPonińskim. Jednocześnie z mini’ 
strem Antonescu wyjechali do Polski 
dyrektor wydziału prasowego Anasta 
siu, dyreMtor agencji Rador. Hurtig 
oraz kilku redaktorów największych 
pism rumuńskich. W  drodze przyłą* 
czyła się do nich delegacja wojskowa, 
złożona z gen. Temescu, płk. Keintze- 
la, dowódcy 16-go pułku piechoty im.

m m i i  tieiepda
i i  Polski.

Marszałka Józefa Piłsudskiego oraz 
jednego kapitana.

Priled wyjazdem minister Antp.ne- 
scu odbył dłuższą rozmowę z premie­
rem Tatarescu, w której omówiono 
sprawy związane z wizytą w W arsza­
wie. W  Krakowie minister Antonescu 
złoży wieńce na W awelu od króla 
Karola, rządu rumuńskiego i od naro* 
du rumuńskiego. Delegacia wojskowa 
złoży wieńce od armii i pułku imienia 
Marszałka I. Piłsudskiego.

Cała prasa podkreśla jednogłośnie 
z okazji wyjazdu ministra Antonescu 
do Warszawy, doniosłe znaczenie wi’ 
zyty, podkreślając serdeczny ton pra* 
sy polskiej.

Niemcy grożą zerwaniem
stosunków i  SonfStianL

Londyn. 25. 11. (PAT.) Reuter do­
nosi: według informacji gazety „Dai­
ly Telegarph'1, ambasador von Ribben 
trop miał poinformować premiera 
Baldwina, że Niemcy zerwa stosunki 
dyplomatyczne z Z. S. R. R. jeżeli 
Stikling będzie stracony. Premier Bald 
win na to odpowiedział, że takie zer­
wanie stosunków byłoby poważnym 
zagrożeniem bezpieczeństwa i pokoju

W Europie. Ambasador brytyjski w 
Moskwie Ghilstotn, otrzymał polecenie 
zakomunikowania poglądów rządu 
brytyjskiego, rządowi Z S. R. R. Było 
to także przedmiotem rozmowy wczo­
rajszej min. Edena z amb. Majskim. 
Amb. Ribbentrop przedstawi Mancie* 
rżowi Hitlerowi pogląd W . Brytanii 
na położenie w ciągu dnia dzisiejsze’ 
go-

Uroczyste powitanie
regenta H o rth y’ego w  R zy m ie .

Rzym. 25. 11. (PAT) Punktualnie o 
godz. 15.45 przybył wczoraj na dwo* 
rzec główny rzymski pociąg, wiozący 
regenta Węgier H orthy‘ego z małżon­
ką oraz premiera węgierskiego Dara- 
nyi iministra spraw zagranicznych 
Kanyę. Wysiadającego z wagonu re­
genta powitał król W iktor Emanuel 
III., małżonkę regenta powitała królo­
wa Helena pocałunkiem. Następnie 
król i regent udali się do sali przyjęć na 
dworcu Za orszakiem królewskim 
udali się Mussolini w towarzystwie 
premiera węgierskiego Daranyi oraz 
minister spraw zagranicznych Ciano 
w towarzystwie ministra Kanya. N a­
stępnie król i regent okazali się przed 
dworcem, gdzie powitani zostali przez 
odgłosy fanfar oraz pluton kirasierów 
królewskich w srebrnej zbroi, którzy 
oddali ukłon wojskowy obnażonymi 
szablami. W  pierwszym powozie zaję* 
li miejsca regent i król W iktor Ema« 
nuel III., w drugim — małżonka re* 
genta z  królową Heleną. Orszak któ- 
lewski składał się ogółem z 10 powo­
zów. (Powozy pierwszy i drugi eskor­
towane były przez pluton kirasierów

królewskich Po drodze oddawały ho­
nory orszakowi królewskiemu oddzia 
ły wojska, wśród których obecna była 
m. in. kawaleria libijska. N a placu 
Esedra powitał regenta imieniem sto­
licy gubernator Rzymu ks. 'Colonna. 
N a stopniach pałacu wystaw przy via 
Nażionale ustawieni byli liczni przed* 
stawiciele kolonii węgierskiej, którzy 
powitali regenta okrzykami w języku 
węgierskim. Balkony i okna ozdobio* 
■ne były sztandarami i kobiercanr. 
Niezliczone tłumy ludności wznosiły 
okrzyki na cześć gości. Regent z mał* 
żonką zamieszkał w pałacu kwirynal- 
skim. Po chwili regent i król W iktor 
Emanuel uikazali się na balkonie pała­
cu kwirynalskiego, entuziastycznie 
oklaskiwani przez publiczność rzym­
ską.

P o m o c  bezrobotnym  
to nie jałmużna, 

to obowiązek 
i  nakaz sumienia.

K O NTO  M. K. K. O. 1200

mości ziemskich umieszczonych na wy 
kazach imiennych mają możność pry’ 
watnie parcelować swe grunty objęte 
wykazami. Rząd nie zamierza zresztą 
zastępować prywatnej parcelacji przez 
parcelację rządową. Byłoby to trudno 
wykonalne zarówno ze względów 
finansowych jak i organizacyjnych. 
Natomiast jest rzeczą konieczną do­
stosowanie prywatnej parcelacji do 
wymagań interesów państwowych. 
Musi nastąpić wzmocnienie nadzoru 
nad parcelacją prywatną a to zwła*

szcza wobec stwierdzenia w liczfnych 
wypadkach tzw. dzikiej parcelacji pro 
wadzonej bez zezwolenia lub niezgod­
nie z warunkami zezwolenia a naraża­
jącej nabywco w-drobnych rolników 
na straty.

Całość akcji agramei w najbliższych 
latach ma służyć zasadniczemu celowi 
państwowemu jakim jest zatrudnienie 
maksimum ludności na wsi do czasu, 
dopóki miasta nie będą zdolne wchło* 
nąć całkowitego przyrostu naturalne­
go Gd.

W ysokie odznaczenie 
dla ks. S. Sapiehy.

Warszawa. 25. 11. (PAT.) Pan Pre­
zydent R. P. nadal w dniu wczoraj* 
szym order Orła Białego ks. dr. Ada­
mowi Stefanowi Sapieże, księciu arcy* 
biskupowi metropolicie krakowskie­
mu da wieloletnią pracę dla państwa i 
wybitne zasługi społeczne.

W  imieniu Pana Prezydenta Rzeczy 
pospolitej insygnia i dyplom orderu 
Orla Białego wręczył ks. arcybiskupo* 
wi Sapieże ks. dziekan kapelan Hum- 
pola. Odznaczenie zostało nadane w 
dniu 25-lecia objęcia przez ks. arcybi* 
skupa Sapiehę biskupstwa krakow­
skiego.

BILANS BANKU POLSKIEGO.
Warszawa. 25. 11. (PAT.) W  II. 

dekadzie listopada zapas złota wzrósł 
o 2,3 mil. zt. do 375,7 mil. zł., a stan 
pieniężny zagraniczny i dewiz powię­
kszył się o 1,1 mil. zł. do 23.2 mil. zł. 
Zapas polskich monet srebrnych i bilo 
nu powiększył się o 13,3 mil. zł. do 
49,6 mil. zł Obieg biletów bankowych 
zmniejszył się o 41,5 mil. zł. do 995,S 
mil. zł. Pokrycie złotem wynosi 52,75 
procent.

An&rewizśemstyczne manife­
stacje R u m u n i .

Bukareszt. 25. 11. (PAT) Agencja Ra 
dar donosi o antyrewizjonistycznych 
manifestacjach, które odbyły się w 
całym kraju. Na zgromadzeniu, zorga 
nizowanym w Aradzie przęz narodo­
wą partię chłopską, przemawiali b. 
ministrowie Madgearu, Michalake i 
b. prezes Rady ministrów Maniu.

Michalake mówił o nierozerwalnych 
węzłach, łączących Rumunię z jej 
sprzymierzfeńcami.

Maniu, nawiązując do przemówie­
nia Mussoliniego w Mediolanie, po= 
wiedział, iż było ono szczególnie bo­
lesne, ponieważ pochodziło od bra* 
tniego narodu. Naród rumuński — 
oświadczył mówca — nigdy nie po* 
zwoli na rewizję granic.

W  Timisoara, Chisinau. Brasowie, 
Cluj i Bukareszcie odbyły się zebra­
nia, zwołane przez organizacje stu­
denckie.

PROCES SOW IETYZACJI KATA­
LONII.

Londyn. 25. 11. (PAT.) Nadzwy* 
c^ajny wysłannikl „Daily Mail" dono­
si z Barcelony, że na terenie Katalonii 
cały przemysł, szkolnictwo, teatry i 
kinematografy znajdują się pod ścisłą 
kontrolą wysłańców sowieckich. Do 
portu w Barcelonie i do innych mniej 
szych portów katalońskich przybywa­
ją ciągle nadchodzące z Z. S. R.R- 
transporty amunicji i  wojska. Zamie­
rzone jest jakoby wystawienie armii, 
liczącej 250 tysięcy ludzi.

W ysłannik „Daily Mail'1 kom uni­
kuje poza tym, że w Barcelonie utwo­
rzona została sekcja tajnej policji, 
wzorowanej na sowieckiej G. P. U. 
Znajdująca się w Barcelonie centrala 
tej seklcji odpowiedzialna jest za doko 
nywane w ostatnich czasach masowe 
egzekucje Codziennie rano zI rozmai* 
tych dzielnic miasta wywożone są 
trupy straconych, które wrzucane są 
do wspólnych grobów poza granicami 
miasta. Prezydent Azana, którego po­
glądy uważane są za niedość rady* 
kalne, znajduje się w ciągłym niebez­
pieczeństwie utraty życia.
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Zachód „ 1533

TEATR WIELKI.
Środa godz. 19.30 „K aw iarenka11. 
C zw artek godz. 19.30 „Pigm alion".

PO W SZECH NY  TEATR ŻOŁNIERZA  
(Teatr Rozmaitości)

Środa — z pow odu generalnej próby 
.C h a ta  za wsią" — teatr nieczynny.

KINOTEATRY:
A PO L L O : „K ain i M abcl".
C A S IN O : „O statn i poganin" i film pl.u  

styczny".
C H IM E R A : „G łos serca".
C O L O SSEU M : „H rab ia  M onte C hristo". 

O bie serie razem i dodatek  kolorow y. 
K O P E R N IK : ,.Pod dwiem a flagami". 
M A R Y SIE Ń K A : „Pod dwiema flagami". 
M U Z A : „Rose M arie".
PA Ł A C E : „Skow ronek" z M artą Eggerth 
P A N : „C zu Czin C zau i 40 rozbójników . 
PA X : „Szopen" (Piewca w olności).
R A ]: ,,M azur" z Połą N egri.
STY LO W Y : „M ali bohaterow ie" oraz re* 

wia.
SY 1T: „W ładczyni L ibanu".
T O N : „Szkarłatny kw iat".
U C IE C H A : „N ow e przygody Tarzana"

FOTOFLASTIKON, pi. Marjacki 5.
„Szwecja".

— T ea tr W ielki. Dziś w środę dnia 
23 b. ni. o godzinie 7-30 wicccorcm, świetna 
kom edia m uzyczna znakomitej spółki autor; 
skiej dw óch m istrzów Tristana B ernarda i 
Ralfa B enatzky'cgo p. t. „K aw iarenka" w 
reżyserii R. N iew iarow icza, pod  kierow nic, 
tw em  m uzycznym  J. M unda, w dekoracjach
0 .  Rexa. O bsada prem ierow a.

Ju tro  w czwartek dnia 26 b. m. „Pigma. 
lion" po  raz ostatni jako  wieczorne p rzed ­
stawienie.

—W ieczór taneczny w Teatrze W . A  więc 
ju ż  po ju trze w piątek 27 b. m. o godzinie 
8 w ieczorem  ujrzym y w Teatrze W ielkim  
tancerkę, o której „T ribune de Lansanne" 
pisze: „N yota . Inyota to wielka tancerka, 
przesiąknięta cala tajem niczym  wschodem. 
N ie usiłuje interpretow ać muzyki, nie popeL  
nia b łędu — odtw arzania kom pozycji m u­
zycznej. K om ponuje sam a, nic i n ikogo nie 
naśladując, z precyzją wielkiej artystki. — 
O bserw ując doskonałość każdego ruchu, ma 
się w rażenie, że ożyły stare posągi indyjskie 
daw ne p łaskorzeźby egipskie, nabierają 
barw  życia. Znakom ici rzeźbiarze w schodu 
z p rzed  stulecia, stoją p rzed  nami ożyw ieni 
w spaniałą sztuką wielkiej tancerki". — Bile* 
ty  ju ż  do nabycia w kasie tea tru  oraz w 
biurze „A b o “ pl. M arjacki 9.

HjjPMUMIKASTY.
— Lsza O gólnopolska Akademicka W y­

stawa Fotografiki, nad  którą ob jął p ro . 
tek to ra t R ek to r Politechniki Lwowskiej, 
P rof. D r. Inż. A d o lf Joszt, dochodzi po ca. 
łorocznvm  niem al p rzygotow aniu  do skus 
tku . N ajbliższa niedziela 29 b. m. przyniesie 
nam  otw arcie w salach Tow arzystw a P rzy­
jaciół Sztuk P ięknych, ul. D zieduszyckich
1, II. p. (M uzeum  Przem ysłow e), tej od da. 
wna o< zekiwanej W ystaw y, a udział p rzed , 
stawicieli sfer kultu ralnych  i społecznych 
naszego miasta w dniu otw arcia, będzie w y­
razem wagi, jaką społeczeństwo przyw iązuje 
do propagandy  kultu  estetyki i znaczenia 
w ychowaw czego takich W ystaw . O tw arcie 
nastąpi o godzinie l l . te j .

— Polskie Towarzystwo Geologiczne. — 
Posiedzenie naukow e odbędzie  się we 
czwartek, dn ia  26 b. m. o godzinie lS.tej w 
saii Z ak ładu  G eologicznego U . J. K. p rzy  
ul. D ługosza 8. N a porządku  dziennym  od,- 
czyty: p. prof. M. Kamieńskiego p. t. „O  
m inerałach arsenow ych z fliszu karpackiego 
okolicy  Leska" i p. Doc. Z. Pazdry  p. t.: 
„O  budow ie geologicznej B ułgarii (z p rze­
zroczam i). — G oście mile w idziani.

— W ystawa na Pom oc Zimową. Lwów. 
ski Z awodow y Związek A rtys tów  Pla. 
styków, przeznaczył część dochodu z o. 
becnej w ystaw y na Pomoc Zimową naj. 
biedniejszym . W ystawa obejmuje: Kolek, 
cję grafik Stefanii Juer Dratlerowej, pejzaże 
i portrety A ntoniny Richterówny, pejzaże 
i kompozycje Eustachego W asilkowskie. 
go oraz pejzaże Emilii W yszatyckiej. W y. 
stawa otwarta jest codziennie od  godziny
10—15.tej.

KRONIKA MIEJSKA.
W  sprawie zaniedbań kominiarskich.

Z arząd  M iejski we Lwowie wzywa po . 
now nie wszystkich właścicieli (zarząd­
ców) realności i lokatorów , by  we wla. 
snym interesie donosili ustnie lub  pisemnie 
W ydziałow i przem ysłow em u Z. M. (ul. A- 
kadem icka 1. 9, wejście z ulicy K rzywej), o 
wszelkich zaniedbaniach kom iniarzy w czy. 
szczenili kom inów , przew odów  ognisk i pie. 
cóv. lub  o niewłaściwym zachow aniu się per 
sonelu kom iniarskiego w czasie robó t oraz 
o każdym  w ypadku żądania lub  pobierania 
op ła t kom iniarskich wyższych od  ustalo­
nych taryfą-

D oniesienia te będą stanow iły m ateriał do 
zastosow ania rygorów  ustawow ych w sto. 
sunku do przedsiębiorstw  kom iniarskich i 

personalu  roboczego.

Z  prac Miejskiego Komitetu
Pomocy Zimowej.

Prezydium Miejskiego Komitetu Po­
mocy Zimowej we Lwowie rozpatry* 
waio preliminarz wydatków na tnie. 
siąc grudzień. Obliczono, że pomoc 
dla 5 tysięcy z górą rodzin bezCrobot- 
nycih w bardzo skromnym zakresie wy 
maga 129.743.10 zł. na miesiąc. Pomoc 
ta obejmuje rozdawnictwo obiadów, 
chleba, ziemniaków, węgla, mąki na 
święta, craz dożywianie dzieci, cztyli 
całokształt działalności Miejsk. Komi­
tetu Funduszu Pracy. Z powodu czaso 
wego zawieszenia akcji tej instytucji, 
potrzeby te muszlą być pokryte z ojiar 
ności publicznej, a to zarówno ze sta­
łych danin wszystkich sfer społeczeń­
stwa w ciągu 5 miesięcy zimowych, 
jak też ze zbiórek i darów iednorazp. 
wych.

Do MKKO na konto -Pomocy Zimo 
wej nr. 1200, wpływają wciąż nowe 
ofiary. Ostatnio złożyli: Koło Rodzi* 
cielskie przy szkole św. Antoniego 25 
zł., Mieczysław Linde 20 zł., dyr. Her. 
man Horowitzl 200 zł., Funkcjonariu­

sze szpitala powszechnego we Lwowie 
447 zł. 13 gr., Zygmunt Rejmański 
38.50 zł., Pracownicy Zakładów Ubez­
pieczeń Społecznych 237.20 zł., .raziem 
wpłynęło już na konto lwowskiej Po. 
mocy Zimowej przeszło 15.500 zł. 
Kwota ta jak wynika z preliminarza 
wydatków jest bardzo niewielka w 
stosunku do koniecznych wydatków. 
Jednakże ufać należy, że Lwów przy 
swej znanej ofiarności, potrafi pokryć 
w całości przewidziane potrzeby. 
Wpływają też dary w naturze. Gimna 
zjum SS. Urszulanek złożyło pewną 
ilość prowiantów w ręce zjarządu ko­
mitetu, Żeńska Szkoła powszechna im. 
Klementyny Tańskiej zebrała również 
zapas żywności od rodziców i uczenie 
i rozdała między potrzebujących, 
Maks Sperber ofiarował jedną tonnę 
węigjla miesfięc^nie do końca marca. 
Zgłoszenia ofiar przyjmuje sekretariat 
Komitetu przy ul. Skarbkowskiej 26, 
III p. Teł. 233.15.

Powstanie nowej placówki oświatowo-
kuSturalnej.

Uniwersytet Powszechny we Lwowie.
Potrzeba stałego, konsekw entnego oświe-i 

cania i dokształcania szerokich w arstw  lu d ­
ności jest od daw na ważnym i palącym  za. 
gadn-ieniem społecznym . Z aspokojenie jej 
— to  usunięcie wielu rozkładow ych proce, 
sów w społeczeństwie — to uzyskanie peł-i 
now artościow ego człowieka : obyw atela.
U dostępnić skarby w iedzy i ku ltu ry  w szy­
stkim, k tórzy  ich pragną i potrzebują  w 
czasach, gdy rozw ój na polu ducha i tech. 
niki postępuje w tak szybkim  tem pie — oto 
żądanie dnia dzisiejszego. Spełniają je ta . 
kie placów ki w ychowawcze, jak bib lio teki 
i czytelnie publiczne (prow adzone wc 
Lwiowie jedynie  przez Z arząd G łów ny 
TSL.), nadew szystko zaś uniw ersytety po-< 
wszechnc. Są one najw ażniejszą, uniw er­
salną form ą oddziaływ ania na rzesze. Istnie 
ją  też od daw na w calei niemal Polsce, i to 
ric ty lk o  w wielkich ośrodkach miejskich 
jak W arszaw a, Łódź, Poznań, Katowice,
I.ublin , ale naw et w znacznie m niejszych, 
które nie posiadają dotychczas szczegół, 
nych tradycy; kulturalnych.

Pod tym względem  Lwów pozostaw ał do . 
tąd niew ątpliw ie na szarym końcu. T o też 
konieczność dorów nania w tym kierunku 
innym miastom Polski, potrzeba rychłego 
utw orzenia uniw ersytetu pow szechnego we 
Lwowie — była  już  od dłuższego czasu 
troską naszych w ładz ośw iatowych.

Jak  się obecnie dow iadujem y, z począt­
kiem grudnia  br. zostanie pow ołany  do 
życia pierwszy we Lwowie stały U niw ersy­
tet Pow szechny, przeznaczony dla szero. 
kich w arstw  ludności naszego grodu. B ę. 
dzie on spełniał obszernie pojęte zadania

wychowawcze, do k tórych należy rozszc-i 
rzyć i pogłębić w iedzę nabytą  w szkole, 
przysposobić obyw atela do dalszego sam o­
kształcenia, zachęcić do dalszej pracy nad 
sobą, a zatem do pełnego uczestnictwa w 

| życiu społecznym , kulturalnym  i zaw odo. 
wym naszego Państwa. N a tej też drodze 
odbyw ać się będzie proces ciągłego w yró. 
w nywania różnic intelektualnych i społecz­
nych oraz neutralizow ania n iepożądanych 
w pływów.

Program  w ykładów  U. P. uw zględnia p o ­
trzeby i zainteresow ania środow iska; bę. 
dzie on obejm ow ał to w szystko, co konie , 
cznc do zrozum ienia najbliższych zjawisk 
w życiu n a ro d u  i państw a, -a co może 
Wzmocnić pozycję społeczną jednostki.

U . P. przeznaczony będzie narazie tylko 
dla mężczyzn i zostanie uruchom iony w 
trzech oddziałach mieszczących się na pe-( 
ryferiach miasta, a mianowicie na Lewan- 
dówce, Łyczakowie i Zam arstynow ie. Wa* 
runki przyjęcia są następujące: ukończony 
18 rok życia oraz w adom ośoi z zakresu 
7?lctnicj szkoły pow szechnej. N auka bez­
płatna. Bliższe szczegóły podadzą  afisze. 
K ierow nictwo U. P. mieści się w Inspckto- 
lacic Szkolnym  M iejskim, Lwów, ul. B our. 
larda 2, II. p. tel. 229-i52.

U tw orzen ie  now ej a tak pożytecznej pla. 
cówki ku ltu ra lno  - oświatowej na naszym  
terenie pow itać należy z praw dziw ą rad o . 
ścią. Jesteśm y przekonani, że będzie się 
ona cieszyć należytym  zrozum ieniem , uzna^ 

< niem i poparciem  ze strony  w szystkich, 
którym  leży na sercu podniesienie poziom u 
kulturalnego naszego miasta.

Sport i wychowanie fizyc zn e .
W ybory w Pol. Zw. Kajakowym. U b.

niedzieli odby ło  się we Lw.owie. walne zgro 
m adzenic delegatów  O kręgu lwowskiego 
Polskiego Zw iązku K ajakow ego. W  zebra, 
niu wzięli udział delegaci w szystkich k lu ­
bów  i sekcji kajakow ych ze Lwowa. B rakło 
natom iast delegatów  z prow incji. Po spra­
w ozdaniu  z działalności okręgu za rok 
1936 zarząd otrzym ał absolutorium , a p re­
zes O kręgu mjr. Żuław ski specjalne podzię. 
kow anie za ow ocną działalność. W ybory  
do now ego zarządu przyniosły  następujący 
w ynik: prezesem w ybrano  ponow nie mjr. 
J. Ż uław skiego, w iceprezesami s. Jarmoliń,- 
skiego (Pogoń) i dr. J. Roszka (ŻO R. Sta­
nisław ów ), sekretarzem  dr. St. Bialikiewi- 
cza (PT T .), skarbnikiem  W . A ndroszkę 
(ZO R.). Przy w yborze kapitana zw iązko. 
w ego przedstaw iono dw óch kandydatów .

W  ściślejszym glosow aniu w ybrano S. G ra ­
bow a (Lechia). W  końcu om ów iono na 
w alny zjazd delegatów  do  W arszaw y. D e­
legatami w ybrani zostali: dr. Roszek i dr. 
Bialikicwicz. W e w nioskach poruszono  
wiele spraw  związanych z rozw ojem  okrę­
gu.

M ecz B erlin—K raków . W  nadchodzącą 
niedzielę rozegrany zostanie w Berlinie 
m iędzym iastow y .mecz piłkarski B erlin— 
K raków. Jest to trzecie z rzędu spotkanie 
cbu  miast. W  pierwszym  K raków  pokonał 
p iłkarzy  berlińskich na ich w łasnym  boisku  
1:0. W  meczu rew anżow ym  w K rakow ie 
wygrali Bcrlińczycy 2:0. D rużyna Berlina 
po niedaw nych zw ycięstwach n a d  M ona- 

: chium 3:0, nad Sląsikiem 7:1, r a d  Pomoe 
■ rzem 2:0, spodziew a się w niedzielę zwy- 
' cięstwa nad Krakowem .

Pożar w baraku budowlanym. W czoraj 
w  godzinach po po łudniow ych w  baraku  
przy  budow ie na ul. Potockiego 31, p o ­
w stał pożar w skutek zapalenia się drew nia­
nej ścianki od rozgrzanej rury. W ezw ana 
straż pożarna ugasiła pożar.

Włamanie do sklepu galanteryjnego. U-
biegłej nocy dokonano  w łam ania po w ybi. 
ciu otw oru z ulicy do sklepu galan tery jne­
go Józefa K alm ana przy ul. Boim ów  26, 
skąd skradziono  większą ilość tow arów  ga­
lan tery jnych  w artości 3.000 zł. W  kilka go­
dzin później na ul. Serbskiej posterunkom 
wy z X. kom. PP. p rzy trzym ał handlarza 
ow oców  Sim ona Sim pla, k tó ry  w iózł na 
w ózku jednokonnym  2 w orki z tow arem  po 
chodzącym  z kradzieży na szkodę Eisen­
steina. Simpla aresztow ano. D alsze docho­
dzenia w  toku.

Włamanie mieszkaniowe. Z  mieszkanki 
Stanisława N iem czewskiego, właściciela re­
alności przy ul. Piłsudskiego 23, skradziono 
w czoraj po  w łam aniu się garderobę oraz 
b iżuterię ogólnej w artości 2.500 zł.

Ucieczka dwu trzynastoletnich chłop­
ców. A nna D iaczyszyn oraz Janina M ucha, 
zam. w Persenków ce, doniosły  policji, że 
przedw czoraj jeszcze synow ie ich w wieku 
lat 13 a mianowicie W łodzim ierz D iaczy­
szyn i E dw ard  M ucha w ydalili się z dom u 
i do tąd  nie pow rócili.

W Y NIK  ZBIORKI N A  POLSKI BIAŁY  
KRZYZ.

Z arząd  O kręgow y Polskiego. Białego Krzy 
ża we Lwowie kom unikuje nam, że zbiórka 
uliczna na cele ku lturalno-ośw iatow e żoł­
nierza, dała zł. 757.29. Kwota to pow ażna, 
jeżeli weźmiemy po d  uwagę, że zbiórka 
przypadła na okres intensyw nej akcji p o ­
mocy zimowej. Tą drogą Z arząd  Polskiego 
Białego K rzyża najserdeczniej dziękuje 
wszystkirn ofiarodaw com , oraz kw estują­
cym za okazaną pomoc.

Pożegnanie dyr. Gregera.
W  dniu wczorajszym w sali konfe­

rencyjnej Izby Skarbowej odbyło się 
pożegnanie dyrektora Tózefa Gregera, 
odchodzącego na stanowisko dyrektora 
Okręgowej Izby Skarbowej w W arsza­
wie. W  uroczystym pożegnaniu wzięli 
udział naczelnicy wydziałów, kierownic 
cy oddziałów i liczne rzesze urzędni­
ków skarbowych. Imieniem zebranych 
pożegnał ustępującego dyrektora nacz. 
wydz. Stan. Najder, podnosząc jego za­
sługi na stanowisku dyrektora Izby 
Skarbowej i na niwie pracy społecznej.

Następnie przemawiał nacz. wydz. 
Batycki imieniem miejscowego Zwią* 
zku Pracowników Skarbowych, poczem 
dyr. Gregera żegnał kier. oddz. Julian 
Popiel, prezes zarzadu okręgowego Z. 
P. S.

W  odpowiedzi zabrał głos dyr. Gre- 
ger, dziękując urzędnikom za gorliwą 
współprace w jego poczynaniach dla 
dobra Skarbu P a ń s tw a  i podkreślając, 
że ze Lwowem złączyły go węzły nie­
kłamanego sentymentu.

W YNIKI III. „TYGODNIA S Z K O  
ŁY PO W SZECHNEJ".

W  czasie III. „Tygodnia Szkoły Po­
wszechnej" (od 2—9/X) zebrano na 
terenie Okręgu Szkolnego lwowskie* 
go (wojewódatwo: lwowskie, stanisła­
wowskie i tarnopolskie) 51.346 zł. na 
którą to sumę złożyły się kwoty uzy­
skane ze zbiórek ulicznych, imprez, 
oraz za materiały wartościowe (jak 
żetony, nalepki, chorągiewki itp.).

Ponadto wdmożona w czasie „Ty­
godnia" sprzedaż cegiełek, wywieszek, 
zapisy członków dożywotnich — 
przyniosły Towarzystwu sumę około 
15.000 zł. Tak poważny wysiłek społe­
czeństwa Małopolski Wschodniej — 
bez różnicy narodowościowej “  
świadcz^, że sprawa potrzeb szkol­
nictwa powszechnego w dziedzinie 

j budowy szkół — zyskała nie tylko 
pełne uznanie lecz i poparcie ja'kj naj­
szerszych mas społeczeństwa, za co 
Komitet Okręgowy Towarzystwa Po­
pierania Budowy Publicznych Szkół 
Powszechnych we Lwowie składa ca- 

| łemu społeczeństwu serdeczne podzię- 
i kowanie wrazi z wyrazami zapewnie­

nia, że każdy grosz udzielony Towa­
rzystwu zostanie jak najbardziej celo­
wo i oszczędnie w ydatkowany.______

Giełda z dn a 25 listo w a .
W A R SZ A W A  -  G IEŁDA N E N IS 2 N A .

D ew izy: Belgia 89.80, Berlin 2i2.78, A m ­
sterdam  287.85, K openhaga 116.10, Londyn 
26. N ow y Jo rk  czeki 5.30 i siedem  ósm ych, 
kabel 5.31, O slo 130.93, Paryż 24.72. Praga 
18.78, Sztokholm  134.05, Z urych 122.05, 
W iedeń 99.20, M ediolan 28.02. Papiery war­
tościowe: 3 prc. inwest. 66.50, 5 prc. konw . 
51.75, 6 prc. dolar. 68, 4 prc. dolar. 47.25, 
7 p rc . stabihz. 471. Akcje: B ank Polski 110 
C ukier 30, L ilpop 14.50, N o rb lin  59, O stro ­
wiec 29, Starachow ice 35.50.

LW ÓW  -  GIEŁDA ZBO ZOW A.
N a G iełdzie ob ro ty  w pszenicy, jęczm ie­

niu. Pszenica, jęczm ień, hreczki i mąki o b ­
n iży ły  się w cenie. T endencja n iejednolita , 
usposobienie spokojne. C eny loco^ w agon 
Lwów: pszenica jednol. czerw ona 23.75—24 
zbiór, czerw. 23.25—23.50, jednol. biała
23.50—23.75, zbiór, czerw. 2 3 -23 .25 , jęcz­
mień jedno l. 20.50—20.75, przem iał. 19.75— 
20, pastew ny 19—19.25, owies stand. I. nie- 
zad. 15.50—45.75, I. A  lekko zad. 15— 15.25 
II. rniezad. 15—15.25, II. A 1 lekko zad. 14.25 
—14.50, hrccźka przem iałow a 22.50—23, 
pastew na 16— 16.50, mąka pszenna stand, 
gat. I. wyciąg. 40—40.50, I—A  39 39.50,
I—B 38.50—59, I—C  37—37.50, I—D 35— 
35.50, II—A  3 4 .5 0 -3 5 , II—B 34-34 .50 ,
II—C 33.75-34.25, II D  32 .50 -33 , I I - E
3 0 .50 -31 , 11—F 29 -2 9 .5 0 , 1 1 -G  2 6 .50 -27 ,
I I I—A  19.75—.20.25, III—B 18.25— 18.75 
mąka pszenna pastew na 15.75— 16.25, razo-i 
wa do 0 —95 prc. 26—26.50, żytnia w ycią­
gowa 0—30 prc. 28.25—28.75, gat. I. 0 50 
prc. 27 .25-27.75, I. 0 - 6 5  prc. 25 .25-25.75,
II. 50—65 prc. 18.75—19.25, razow a 0—95 
prc. 19.50—20, poślednia ponad  65 prc. 
15.75—16.25. Inne kursy  niezm ienione.

Program radiowy.
Czwartek, 26 listopada. 

Lwów. G odz. 6.30: A udycja  poranna.
1130: Poranek m uzyczny. 11.57: Sygnał
czasu. 12.03: P łyty. 12.40: Przegląd wy
daw nictw  rolniczych. 12.50: D ziennik po* 
ludniow y. 14.30: K oncert życzeń. 15: W iad. 
gosp. 15.15: K oncert reklam ow y. 15.35:
P łyty . 15.55: Kącik hum oru. 16: Płyty.
16.20: A udycja dla dzieci. 16.35: P łyty. 17: 
O dczyt. 17.15: K oncert. 17.50: „K siążka i 
w iedza". 18: Pogadanka aktualna. 18.10: 
W iad. sport. 18.20: Płyty. 18.35: „Z życia 
aktora" wygł. T. Kański. 18,50: Pogadanka 
aktualna. 19: „D ooko ła  miłości" operetka. 
20.30: Pogadanka. 20.45: D ziennik wieczór* 
ny. 21: A udycja  m uzyczna. 22: K oncert. 
22.30: Płyty.
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Zawieszenie wykładów  
w Warszawie.

Warszawa. 25. 11. (PAT.) W ykłady 
na wyższych uczelniach w Warszawie 
zostały zawieszone aż do odwołania.

W obec chaotycznych, sprzecznych i 
często nieprawdziwych wiadomości, 
rozsiewanych w prasie o „zwycię­
stwie” młodzieży blokującej dom aka 
demickH w Wilnie, P. A. T. dowiadu­
je się, iż ministerstwu wyznań religij* 
nych i oświecenia publicznego nic nie 
Wiadomo o jakiejkolwiek innej pod5 
stawie przerwania blokady, poza o* 
św.auczenietm p. rektora, że nie wzno­
wi wykładów i ćwiczeń dopóki sprawa 
zajmowania przez młodzież miejsc w 
audytoriach nie będzie zgodnie zała­
twiona.

jeżeli tu może być mowa o jakimś 
zwycięstwie, to jedynie o zwycięstwie 
zdrowego rozsądku młodzieży nad na 
strojami masowej psychozy.

Warszawa. 25 11- (PAT.) Rektorat 
i Uniwersytet im. Józefa Piłsudskiego 
w Warszawie komunikują:

„Po rozwiązaniu nadzwyczajnego 
walnego zebrania Bratniej 'Pomocy 
S. U. J. P. w audytorium maximum 
uniwersytetu wieczorem dnia 23 bm. 
część zgromadzonej młodzieży w li­
czbie kilkuset osób, postanowiła po­
zostać w gmachu audytorium bez po­
wiadomienia rektora U. 1. P. o powo* 
dach tej decyzji. Rektor zawiesi! dnia 
24 b. m. wykłady i ćwiczenia uniwer* 
syteckie aż do odwołania. Wewnątrz 
uniwersytetu panuje spqkój.

Kraków. 25. 11. (PAT.) N a uniwer* 
sytecie Jagiellońskim, wobec zaszłych 
ostatnio w salach wykładowych incy­
dentów pomiędzy studentami-chrześci 
janami a żydami, rektor U J. prof. dr. 
Szafer wydał do młodzieży odezwę, 
wzywającą studentów do spokojnej 
pracy naukowej zgodnie 2 tradycjami 
Wszechnicy Jagielloijjskiei. Równo­
cześnie w myśl zarządzenia pedele uni 
wersyteccy wpuszczają do gmachów 
uniwersyteckich studentów tylkjo za 
okazaniem indeksów.

Odezwa rektora spotkała się u mło­
dzieży z żywym oddźwiękiem. W ykła 
dy odbywają się normalnie.

P - premier i wicepremier 
na Zamku.

Warszawa. 25. 11. (PAT.) Pan Pre­
zydent Rzeczypospolitej przyjął w 
dniu wczorajszym Pana Prezesa Rady 
ministrów gen. Sławoj*Składkowskie* 
go i wicepremiera min. E. Kwiatków* 
skiego, którzy informowali Pana Pre­
zydenta R. P_ o bieżących pracach 
Rządu.
PRZED ZWOŁANIjEM SESTI SEJ­

M U I SENATU.
W arszawa. 25. 11. (PAT.) W  dniu 

wczorajszym pan Premier, gen. Sławoj 
Składkowski odwiedził pana marszał­
ka Sejmu St. Cara, oraz' marszałka 
Senatu Prystora. Przedmiotem rozm o­
wy były sprawy, związane z otwar­
ciem najbliższej sesji zwyczajnej Sej* 
mu. ,

PRZEJAZD M IN . AN TO N ESCU  
PRZEZ LW ÓW .

Dziś o godz 6*tej rano przejechał 
przez Lwów w drodze do Warsziawy 
min. spraw zagranicznych Rumunii 
Antonescu. P. ministrowi towarzyszy 
małżonka, szefowie gabinetu ministra, 
delegacja wojskowa w składzie genera 
la i dwóch oficerów, orazi 7 przedsta* 
wicieli prasy. Na dworcu lwowskim 
wsiadł do salonki p. ministra delegat 
polskiego Ministerstwa Spraw Zagra­
nicznych i konsul rumuńśkii ze Lwo­
wa. Pociąg po krótkim postoju wyru­
szył w drogę do Krakowa.

LUSTRACJA SKLEPÓW.
Dnia 25 b. m. komisja pod przewód, 

wiceprezydenta miasta dr. Weryńskie* 
go przeprowadziła lustrację sHepów, 
restauracyj i zakładów fryzjerskich, 
położonych przy ulicach Kazimierza 
Wielkiego, Karnej i Słonecznej. W  wy 
niku lustracji ukarano doraźnie trzy 
osoby za nieujawnianie cen i PTzekro* 
czenie przepisów sanitarnych. Sporzą­
dzono doniesienia do Starostwa G ro­
dzkiego przeciwko 9 osobom za nie­
ujawnianie cen i przekroczenie prze­
pisów sanitarnych oraz przeciwko 2 
osobom o lichwę. W  jednym wypadku 
zakwestionowano niecedhowanje od5 
ważniki.

Niemcy oburzone z powodu przyznania
Ossietzkiemu nagrody Nobla.

Berlin. 25. 11. (PAT.) Niemieckie 
biuro informacyjne ogłosiło Womuni- 
kat w 4wiązku z przyznaniem nagrody 
pokojowej Nobla Karolowi Ossietz­
kiemu, w którym zaznacza, że był on 
w roku 1931 skazany na karę więzie* 
nia za zdradę stanu, a prośba o ulaska 
wienie została odrzjucona. W  1932 r. 
Wypuszczono go na wolność. 28 lute­
go 1933 r. ograniczono się „do aresztu 
ochronnego". „W  przeciwieństwie do 
tego, jak postępują w Rosji sowiec­
kiej, gdzie każdy przeciwnik polity* 
czny stawiany jest pod ścianę".

Ossietź|kty od dłuższego czasu, jak 
twierdzi komunikat niemieckiego biu* 
ra informacyjnego, znajduje się na 
wolności.

Przyznanie nagrody Nobla Ossietz­
kiemu jest, według niemieckiego Biu­
ra informacyjnego, obrazą Niemiec, z 
czego wyciągną konsekwencje

Berlin. 25. 11.. (PAT.) W iadomość 
nadeszła w godzinach popołudnio­
wych o przyznaniu nagrody Nobla Ka 
rolowi von Ossietzkiemu, wywołała 
w kołach narodowo*socjalistycznych 
niezwykle poruszenie i oburzenie. 
Konsternacja była tak wielka, że do­
piero po paru godzinach ukazńła się 
odpowiedź, Wtóra w swej formie jest 
niezwykle ostrą, a merytorycznie za­
powiada represje ze strony Niemiec. 
Tutejsze koła partyjne widzą w przy* 
znaniu nagrody Nobla Ossietzkiemu, 
jedno z ogniw w łańcuchu „przemy* 
ślanej i celowej roboty drugiej Mię­
dzynarodówki, międzjynairodowydh 
kół wolno-mularskich i żydowskich" 
przeciwkb wybitnie nacjonalistyczne* 
mu charakterowi narodowo*socjalisty- 
cznego rządu Rzeszy.

Ponowne bombardowanie
Madrytu.

M adryt. 25. U. (PAT.) Dnia 24 bm. 
od godziny 17 artylerja powstańcza 
bombardowała M adryt w ciągu pół* 
torej godziny zaciekle, później kano* 
nada osłabia, a o godz. 19*ej została 
przerwana. Liczne pociski 75 mm. 
spadły na ulice Montera, Poligros, 
Gran Via i okoliczne. Kilka budyn­
ków w tej liczbie kościół św. Ludwika 
francuskiego zostało uszkodzonych. 
Szkody są znaczne, liczba ofiar duża.

Zaciekła walka toczyła sie wczoraj 
około mostu Francuzów i w dzielnicy 
uniwersyteckiej. W ojska rządowe 
kontratakowały kilkarotnie i osaczyły 
2000 powstańców w klinice szpitalnej. 
Powstańcy atakowali na Casa del 
Campo, lecz zostali odparci. Milicja 
rządowa w wyniku kontrataków po­
sunęła się naprzód i zdobyła 7 czoł­
gów. Naogół dzień wczorajszy byl ko­
rzystny dla armii republikańskiej.

Ewakuacja cywilnej ludności.
M adryt. 25. 11. (PAT.) Havas dono 

si, iż od kilku dni ewakuowani są do 
Walencji starcy, kobiety i dzieci.

tyfikowane i władze pragną, aby ewa 
kuacja wszystkich osób, zbędnych z 
punktu widzenia potrzeb wojennych,

Wszystkie organizacje antyfaszystow* 1 odbyła się jak najszybciej. W  tym też
skie w stolicy uważają za rzecz konie5 
czną szybką ewakuację ludności, nie 
biorącej udziału w walkach z wyjąt* 
kiem osób, oddających pożyteczne u- 
sługi dla obrony narodowej. M adryt 
uważany jest obecnie za miejsce ufor-

duahu postanowiły działać w porozu­
mieniu z komitetem obrony wszystkie 
organizacje. Należy więc oczekiwać V 
najbliższych dniach wyjazdu ludności 
cywilnej Madrytu.

Przełożony i podwładny.
Wzajemnym stosunkom podwład­

nych i przełożonych w biurach i urC?* 
dach poświęca ciekawy artykuł osta­
tni numer „Biuletynu Urzędniczego". 
Sprawa jest naprawdę ważna. Urzęd* 
nik może pracować źle i może praco­
wać dobrze. W ynik jego pracy w du­
żym stopniu zależy od stosunków 
panujących w warstacie pracy. Pragtna 
tykja służbowa w art. 25*ym postana­
wia, że postępowanie przełożonych w 
stosunku do podwładnych nmisi być 
nacechowane uprzejmością. Od tej 
„uprzejmości" bowiem w dużym sto­
pniu zależy zdolność danej komórki 
organizacyjnej do  wykonywania po* 
ruczonych jej zadań. Urzędnicy przy­
wiązani do swego szefa, pewni, że ich 
nie skrzywdzi i innym skrzywdzić 
nie pozwoli, zawsze lepiej będą się 
wywiązywali ze swych zadań, będą 
pewniejsi siebie w podejmowaniu de* 
cyzyj i w wykonywaniu zlleceń.

Uprzejmość. To skromne słowo ma 
duże bardzo znaczenie we wzajemnych 
stosunkach między ludźmi. Ponieważ 
jednak pojęcie uprzejmości nie jest

pojęciem prawnem, ponieważ narusze­
nie zasady uprzejmości przez szefa 
czy podwładnego nie tak łatwo da 
się uchwycić — pole do nadużyć jest 
duże. Chodzi właśnie o to, żeby sto­
sunki między urzędnikami były regu­
lowane nie tyłklo literą prawa, ale i 
jego duchem. A duch artykułu 25*go 
pragmatyki służbowej nie powinien 
nastręczać wątpliwości przy interpre­
tacji. Trzeba żeby stosunki wzajemne 
szefa i podwładnych były nacechowa­
ne prawdżiwą, istotny życzliwością. 
W tedy nie będzie żadnych skarg na 
nieuzasadnione szykany i przykrości, 
wtedy podwładny, który zostanie po 
latach szefem placówki, w której 
przedtem doznawał upokorzeń, nie 
będzie się „odkuwał", nie będzie mó­
wił „teraz ja wam. pokażę".

Artykuł „Biuletynu Urzędniczego", 
umawiający te sprawy wyczerpująco i 
objekjtywnie, zasługuje na to, żeby 
się z nim zapoznały szerokie rzfesze 
funkcjionairiuszy publicznych i samol* 
rządowych, a przede wszystkim ich 
szefowie. (x).

Podwyższenie kar w procesie
o zajścia w Przytyku.

(6 miesięcy), Tlezewski Józef — 1 i 
pół roku (10 mies), Haberberg Jankiel 
— 1 i pól roku (10 mies.), Feldberg 
Lejzor — 1 i pól roku (10 mies.), Bu* 
gajezyk Feliks — i i pół roku (8 mie* 
sięcy), Łęga Lejb — 1 i oół roku (8 
mies.), Strzałkowski Józef — l i  pól 
roku (6 mies.), Kwietniewski Franci* 
szek — 1 i pól roku (6 mies.), Frąckie* 
wiecz Antoni — 1 i pół roku (unie* 
winniony), Frąckiewicz Stanisław — 
1 i pół roku (uniewinniony), Iwański 
Gustaw — ! i pół roku (uniewinnio* 
ny), Wlazło Franciszek — 1 rok i 3

Lublin. 25. U. (PAT.) Sąd Apdacyj 
ny w Lublinie wydal wczoraj wyrok 
w sprawie o zajścia w Przytyku. W y­
rok podwyższa kary niema! wszystkim 
oskarżonym:

W yrokiem Sądu Apelacyjnego ska* 
zani zostali: (w nawiasach wymiar ka* 
ry Sądu Okręgowego):

Leska Szulim — 8 lat (8 lat), Kir* 
szenzwajg Luzer — 6 lat (6 lat), Fry* 
dman Icek — 2 lata (8 mies.), Zarych* 
ta Stanisław — 2 lata (1 rok), Kasper* 
ski Wacław — l i  pól roku (1 rok), 
Pytlewski Aleksander — l i  pół roku

mies. (8 mies.), Budzik W ładysław — 
1 rok (8 mies.), Strzałkowski Wlady* 
sław — 1 rok (8 mies.), Żebrak Stani* 
sław — 1 rok (8 mies.), Bankiewicz 
Franciszek — 1 rok (8 mies.), Kubiak 
Józef — 1 rok (6 mies.), Kręgiel Szoel 
— 1 rok (6 mies.), Florczak Jan — 1 
rok (6 mies.), Florczak Józef — 1 rok 
(6 mies.), Rejek Gabriel — 1 rok (6 
mies.), Zieliński Stanisław — 1 rok (6 
mies.), Krzes Józef — 1 rok (6 mies.), 
Kosiec Franciszek — 10 mies. (6 mies.) 
Zajdo Jankiel — 10 inies. (6 mies.), 
Honik Rafał — 10 mies. (6 mies.), 
Hersz Meszek — 10 mies. (6 mies.), 
Bieńkowski Michał — 10 mies. (6 mie* 
sięcy), Tkaczyk Józef — 10 mies. (6 
mies.), Stępień Józef — 10 mies. (6 
mies.), W ójcik Jan — 10 mies. (6 mie­
sięcy), Ślizak Stanisław — 10 mies. (u* 
niewinniony), W ierzbicki Józef — 8 
mies. (uniewinniony), Gospodarczyk 
W ładysław — 8 mies. (uniewinniony), 
Kasprzak, skazany w poprzedniej in* 
stancji na 6 mies. więzienia, obecnie 
został uniewinniony.

W  motywach wyroku, przewodni­
czący podkreślił m. in., że ponieważ 
żaden 2 oskarżonych nie przyznał się 
do winy i nie przejawi! skruchy z po= 
wodu popełnianych przestępstw, Sąd 
nie znalazł podstawy do zastosowania 
najniższego wymiaru kary, wymierzo* 
nej przez pierwszą instancję, i dlatego 
w stosunku do szeregu oskarżonych 
kara została podwyższona.

Posiedzenie Komitetu 
Ekonomicznego Ministrów.
Warszawa. 25 listopada. (PĄT.) 

Dnia 24 b m. odbyło się posiedzenie 
Komitetu ekonomicznego ministrów 
pod przewodnictwem wicepremiera 
inż. Kwiatkowskiego.

Na wstępie posiedzenia p. Minister 
Skarbu zaznajomi! członków Komite­
tu z rezultatami wykonania budżetu 
za okres 7-miu miesięcy bież. roku bu* 
dżetowego. Rezultaty te są, jak do* 
tychczas, pomyślne.

Następnie Komitet powziął uchwa* 
łę, zawierającą zgodę na wniosek Mi­
nistra Przemyślu i Handlu o zwolnie­
nie od opłat na rzecz Państwowego 
Funduszu Drogowego benzolu, prze­
znaczonego do przerobu na półpro­
dukty organiczne. Komitet upoważnił 
w tym celu Ministra Przemysłu i Han 
dlu do wniesienia na Radę Ministrów 
odnośnego projektu rozporządzenia 
Rady Ministrów

Dalej Komitet przyjął wniosek Mi* 
nistra Przemyślu i Handlu w sprawie 
uzupełnienia wykazu przedsiębiorstw 
państwowych, które mają być zbada­
ne przez komisję w tym celu w r. b. 
powołaną.

Poza tym Komitet Ekonomiczny Mi 
nistrów załatwił szereg spraw bieżą* 
cych, a wreszcie p. min. Zyndram*Ko- 
ścialkowski poinformował Komitet 
Ekonomiczny o dotychczasowych re­
zultatach „pomocy zimowej" dla bez­
robotnych. P. Minister wskazał, że 
bioiąc pod uwagę warunki polskie i 
skalę zamożności społeczeństwa, ak­
cja, która w całości prowadzona jest 
siłami społecznymi, rozwija się po* 
myślme. Szcztególnie podkreślić nale­
ży gotowość do ofiar górników, ro* 
botników rolnych, jak również nie­
których organizacyj przemysłowych 
oraz pracowników umysłowych pań* 
stwowych, prywatnych i duchowień* 
stwa.

POKOJOWJE NAGROD Y NOBLA.
Osl°. 25. 11. (PAT.) Nagrodę No* 

bla za działalność pokojową w r. 1936 
otrzymał Saayedra Lamas, minister 
spraw zagranicznych Argentyny. Rów 
nocześnie postanowił komitet przfy- 
znać nagrodę pokojową za rok 1935 
Karolowi von Ossietzky.

NASTĘPCA M IN . SALENGRO.
Paryż. 25. 11. (PAT.) Dzienniki: do­

noszą, że w następstwie rozmów, od* 
bytych z kolegami gabinetowymi, pre 
mier Blum zaproponował podsekreta* 
rżowi stanu Dormoy objęcie tekli mi­
nistra spraw wewnętrznych. Darmoy 
miał wyrazić swą zgodę. Oficjalna no* 
minacja nastąpić ma w dniu dzisiej­
szym.
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

V. Km. 462/36. O bw ieszczenie o licytacji 
nieruchom ości. W  sprawie egzekucyjnej 
M iejskiej K om unalnej Kasy O szczędności 
przeciw  H erm anow i B randtow i i tow . od* 
będzie się dnia 19 stycznia 1937 o godzinie 
S-tej w Sądnie grodzkim  miejskim we Lwo- 
wie przy ul. Sądow ej 7 w sali rozpraw  O d- 
dz ia łu  II. b iuro  1. licytacja realności obj. 
whl. 242/111. dz. ks. gr. gm. m. Lwowa, 
składającej się z parceli budow lanej 1. kat. 
24S1 i parceli gruntow ej 1. kat. 5542/1 o lą* 
cznej pow ierzchni 1165 m kw. w raz z wznos 
szącymi się na nich budynkiem  frontow ym  
mieszkalnym  m urowanym  parterow ym , 4 
budynkam i oficynowym i parterow ym i mie­
szkalnym i, 9 kom órkam i i ogrodem , polo* 
żonej we Lwowie przy ul. Żółkiew skiej IC5
I. konskr. 302 3/4 bliżej opisanej w zalą* 
czniku do p ro toko łu  opisu i oszacow ania 
z dnia 7/8 1936 lcz. V. Km. 462/36, stano* 
wiącej w łasność dłużników , a to : 1) H er­
mana B randta w 7/56 częściach, 2) Tońci 
B randt identycznej z T ońcią K arl w  7/56 
częściach, 3) Malci B rand t identycznej z 
M alw iną Karl w 7/56 częściach, 4) lgnące? 
go Józefa 2 im. M arela w  2/56 częściach, 5) 
Róży Silbcr zam. B randt w 4/56 częściach,
6) DoTy B randt w 4/56 częściach, 7) Sali 
B rand t w  7/56 częściach, 8) Eliasza B randta 
w 4/56 częściach, 9) Pepi M arcl w  5/56 czę* 
ściach, 10) Izydora B randta w 3/56 częś* I 
ciach, 11) Oziiasza B randta w 3/56 częściach
: 12) Jechcskiela B randta w 3/56 częściach. 
W artość szacunkow a pow yższej realności 
bez  przynależności oznaczoną została na 
kw otę 18.296 zł. W artość szacunkow a przy­
należności pow yższej realności oznaczoną 
została na  kw otę 176 zł. Łączna zatem war? 
tość szacunkow a pow yższej realności wraz 
z przynależnościam i wynosi 18.472 zł. Ce* 
na w yw ołania zatem w ynosi kwrotę 13.854 
zł. P rzystępujący do przetargu obow iązany 
jest złożyć rękojmię w wys. 1.847 zł. 20 gr. 
Rękojm ię należy złożyć w gotow iźnie, albo 
w takich papierach w artościow ych, bądź 
książeczkach w kładkow ych instytucyj, w 
których w olno umieszczać fundusze dla ma 
lolctnich. Papiery w artościow e przyjęte bę* 
dą w w artości^trzech czw artych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachow ane 
ustawowe w arunki licytacyjne, o ile dodat- 
kow ym  publicznym  obw ieszczeniem  nie 
będą podane do w iadom ości w arunki od- 
m ieane. Praw a osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przysądzenia własno* 
ści na rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem  przetargu nie i 
złożą dow odu, że w niosły  pow ództw o o 
zw olnienie nieruchom ości lub jej części od  
egzekucji i że uzyskały postanow ienie w la* 
ściwego Sądu nakazujące zawieszenie egze­
kucji. W  ciągu ostatnich dw óch tygodni 
p rzed  licytacją w o lno  oglądać n ierucho­
m ość w dni pow szednie od godziny  8*mcj 
do l&rtej, akta zaś postępow ania egzeku­
cyjnego m ożna przeglądać w  ciągu ostatnich 
2 tygodni przed term inem  w Sądzie g ro d z­
kim miejskim wc Lwowie przy ul. Sądowel 
7 w sekretariacie O ddzia łu  II. Zarazem  
wzywa się organa w ładzy publicznej i in* 
stytucje publiczne pow ołane do zgłaszania 
należności z ty tu łu  podatków  i innych d a ­
n in  publicznych, aby  najpóźniej w  termi* 
nie licytacji zgłosiły zestawienie podatków  
i innych dan in  publicznych, należnych po 
dzień licytacji, pod  rygorem  u tra ty  m ogą­
cego im służyć z ustaw y pierwszeństw a 
zaspokojenia.

Komornik Sądu Grodzkiego M iejskiego.
Rewiru V.

Lwów, 13 listopada 1936. 3816K

III. Km. 2270/35, 979/36. O bw ieszczenie. 
W ierzyciel: 1) Dr. H erm an U fel we Lwo,i 
wie, ul. Krasickich 17, adw. D r. Filip 
Schenkel we Lwowie, ul. Kościuszki 5. 2)
G alicyjska Kasa O szczędności we Lwowie, 
3) Salomea Słom iana we Lwowie, ul. N a 
B łonie 50. D łużnik : M aria Świeża, Stani* 
sław Świeży i Ludwika Świeża we Lwowie, 
ul. N a B łonie 50. K om ornik Sądu grodz* 
kiego miejskiego we Lwowie Rew iru III. 
urzędujący we Lwowie, p rzy  ul. Janow ­
skiej 50 na zasadzie art. 679 kpc. obwiesza 
cza, że w dniu 15 stycznia 1937 od godziny
II.30  przedpoł. w sali rozpraw  O ddz. III. 
drzw i N r. 7 Sądu grodzkiego miejskiego we 
Lwowie, ul. Sądow a 7 odbędzie się I. 
sprzedaż z publicznej licytacji nieruchom o* 
ści obj. whl. 1144/11. ks. gr. gm. m. Lwowa, 
składającej się z pbud . 4302, na której znaj* 
duje się jednop iętrow y  budynek  m urow a­
ny, czynszow y, oraz b u dynek  parterow y, 
rów nież m urow any z p rzybudów ką przy 
u l. Pierackiego 50 powiecie lw ow skim , w o, 
jew ództw ie lw ow skim , obejm ującej pow ierz 
chni 703 m kw., k tó ra  stanowi w łasność 
M arii, Stanisława i Ludwiki Świeżych. Nie* 
ruchom ość ta ma u rządzoną księgę hipote* 
czną w Sądzie okręgow ym  we Lwowie. P o ­
w yższa nieruchom ość została oszacow ana 
na sumę 27.500 zł. Sprzedaż zaś rozpocznie 
się od  ceny w yw ołania, tj. od kw oty  20.625 
zł. Licytant przystępujący do przetargu  po* 
w inien złożyć rękojm ię w  gotow iźnie w 
kwocie 2.750 zł. albo w takich papie* 
rach w artościow ych b ądź  książeczkach 
w kładkow ych instytucji, w k tórych  w olno 
um ieszczać fundusze m ałoletnich i że pa­
p iery  w artościow e przyjęte będą w warto? 
ści 3/4 części ceny giełdow ej. P rzy  licytacji 
będą zachow ane ustaw ow e w arunki licyta­
cyjne, o ile doda+kowem publicznem  ob* 
w ieszczeniem nie będą  podane do  w iado­
mości w arunki odm ienne; że praw a osób 
trzecich nie będą przeszkodą dó licytacji i 
przysądzenia w łasności na rzecz nabyw cy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed roz­
poczęciem przetargu nie złożą dow odu, że 
w niosły pow ództw o o zw olnienie nierucho*

mości lub jej części od egzekucji i  że uzy ­
skały postanow ienie właściwego Sądu, na* 
kazujące zawieszenie egzekucji; że w ciągu 
ostatnich 2-ch tygodni przed licytacją w ol­
no oglądać nieruchom ość w dni pow sze­
dnie od godziny 8*ej do 15-tej, akta zaś 
postępow ania egzekucyjnego m ożna prze­
glądać v/ Sekretariacie O ddz. III. wyżej 
w ym ienionego Sądu. W  razie zawieszenia 
licytacji przez w ierzyciela odnośnie do ca, 
lej realności odbędzie się licytacja połow y 
realności na rzecz drugiego wierzyciela.

K om ornik Sądu G rodzkiego M iejskiego.
Rewiru 1IL

Lwów, 30 października 1936. 3S15K

Km. 644/33. Edykt licytacyjny oraz we* 
zw anie do zgłoszenia w ierzytelności. N a 
w niosek A nny  H udousck  w  D om aźlicach 
przez i do rąk adw. Dra K uttena w Busku 
k. Lwowa odbędzie się dnia 28 grudnia 
1936 o godz. 10 rano w sali posiedzeń Sądu 
grodzkiego w Busku k. Lwowa licytacja 
realności obj. whl. 3361 ks. gr. gm. kat. 
Busk, składającej się z pbud . 172/1, na k tó ­
rej pobudow ane jest kamienica piętrow a 
własność Paski M ysków ur. Pawlik w  Bu* 
sku. W artość szacunk. w ynosi kwotę 34.105 
z!., najniższa oferta 17.052 zł. 50 gr., poni* 
żej której sprzedaż nie nastąpi. W arunki 
licytacyjne, p ro tokó ł opisania i oszacowa* 
nia przeglądać można w Sekretariacie Sądu 
grodzkiego w Busku w godzinach urzędo­
wych.

K om ornik Sądu G rodzkiego.
Busk k. Lwowa, 23 listopada 1936. 3S3IK

Km. 764/36/5. O bw ieszczenie o licytacji. 
K om ornik Sądu grodzkiego w U strzykach 

j D olnych, Stanisław  Leszczyński, urzędującv 
I w U strzykach D olnych, na podstaw ie art. 

6C2 kpc. podaje do publicznej w iadomości, 
żc dnia 16 grudnia 1936 o godz. 9*cj w 
U strzykach D olnych odbędzie się Lisza li* 
cytacja ruchom ości, należących do Piotra 
H entosza, Jana Liszegi i M ichała Protynia- 
ka, składających sic z: 1 m aszyny do szy* 
cia, w dobrym  stanie „G ritzner", 1 lustra 
w ramach jasnego z kom ódką, 1 dyw anika 
matego na otom anę, 1 dy*vanika „paw ie", 
t kufra drew nianego, 3 firanek z karniszy* 
nami z blachy m., 1 maszyny do szycia sta­
rci „S ingera", 1 cielęcia czarnego dużego, 
1 krow y czerwonej, 1 cielęcia czerwono- 
krasego, oszacow anych na łączną kw otę 
548 zl. Ruchom ości m ożna oglądać w dniu 
licytacji w  miejscu i czasie wyżej oznaczo* 
nym.

K om ornik Sądu G rodzkiego.
U strzyki, 23 listopada 1936. 3829K

Km. 559/36. Obwieszczenie. K om ornik 
Sadu grodzkiego w Tfustcm, urzędujący w 
ilu stcm  w gmachu tut. Sądu biuro  Ń r. 12 
na zasadzie art. 602 kpc. zaw iadam ia, że w 
dniu 17 grudnia 1936 o godzinie 13*ej w 
Tłustem  na targu odbędzie się publiczna 
sprzedaż ruchom ości, a mianowicie około 
40 q pszenicy, oszacow ano na łączną kw o: 
tę 800 zł., które m ożna oglądać w dniu li­
cytacji w miejscu sprzedaży w czasie wy* 
żcj oznaczonym .

K om ornik Sądu G rodzkiego.
Tłuste, 23 listopada 1936. 3S2SK

I. Km. 3168/34. Obwieszczenie. Komor* 
n ik  Sądu grodzkiego w D elatynie rew. I. 
Stefan K ondrat, urzędujący w  D elatynie 
przy ul. G łów nej wyższej 68 na zasadzie 
art. 679 kpc. obwieszcza, że w dniu 17 gru*. 
dnia 1936 r. od godz. 9-tej rano w sali po* 
siedzeń Sądu grodzkiego w D elatynie pod  
N r. 14 odbędzie się sprzedaż z publicznej 
licytacji nieruchom ości niehipotekow anci, 
składającej się z parcel gruntow ych lkat. 
749/2, 749/3, 749/6, 749/7, 3775/1, 753/1,
753/2, 750/1, 751/1, 753/7, 749/5, 3775 2,
750/2, 751/2, gm. kat. D elatyn, oraz niewy* 
dzielonej 1/7 części parcel gruntow ych lkat. 
753/8, 752, 758/4, 754/1, 757 i parceli budo* 
wlanej 323/2, gm. kat. D elatyn, tudzież nie* 
w ydzielonej 1/7 części z niew ydzieloncj 
1/3 części parceli budow lanej lkat. 323/3, 
gm. kat. D elatyn, oraz parceli gruntow ej 
lkat. 739/5 gm. kat. D elatyn w granicach od 
w schodu z d rogą wiodącą z D elatyna do 
D ory , z gruntam i M ichała Sawczuka, Iw a­
na Sawczuka i A nny  D ziadula , od pol. z grun 
tami Iw ana M ysłuka, syna A ndrzeja  i grun* 
tam i H eleny Jankoszow ej, od  północy z 
gruntam i A do lfa  W crstlera i M arii Wcrst* 
ler, Iw ana i M ichała Sawcziuków i d rogą 
wiodącą do stacji kolejow ej D elatyn, od 
zachodu  z gruntam i Skarbu Państwa, wraz 
z zabudow aniam i tartacznem i, kiompletnem 
urządzeniem  m aszynowem , tartaku  i p rzy ­
należnościam i, położonej w  D elatynie opo* 
dal stacji kolejow ej D elatyn, pow iecie nad* 
w óm iańskim , w ojew ództw ie Stanisławów* 
skim, obejm ującej pow ierzchni łącznej 70S9 
m kw., k tóra  stanow i w łasność po 1/3 czę­
ści dłużników  A ltera Friedfertiga, Józefa 
Friedfertiga i M eschulim a Friedfertiga. Nie* 
ruchom ość ta nie ma urządzonej księgi h i­
potecznej w  Sądzie grodzkim  w D elatynie, 
gdyż księgi te  podczas inwazji rosyjskiej 
zostały  zniszczone i do tąd  nie odnow ione. 
Pow yższa nieruchom ość została oszacowa* 
na n a  sumę 21.637 zł. Sprzedaż rozpocznie 
się od ceny w yw ołania tj. od kw oty  16.228 
zl. L icytant p rzystępujący do przetargu p o ­
w inien złożyć rękojm ię w gotow iźnie w 
kwiocie 2.200 złotych albo w  takich 
papier, w art. bądź książeczkach w kładko­
w ych instytucji, w których w olno umiesz* 
czać fundusze m ałoletnich, i że pap iery  
w artościow e p rzy jęte  będą  w w artości 3/4 
części ceny giełdow ej. Przy licytacji będą 
zachow ane ustaw ow e w arunki licytacyjne, 
o ile dodałkow em  publicznem  obw ieszcze­
niem nie będą  podane d o  w iadom ości w a­
runki odm ienne. Praw a osób trzecich nie 
będą przeszkodą do licytacji i przysądze­

nia w łasności na rzecz nabyw cy bez za* 
strzeżeń, jeżeli osoby  te p rzed  rozpoczę* 
ciem przetargu nie złożą dow odu, żc wnio* 
sły pow ództw o o zw olnienie n ieruchom o­
ści lub  jej części od egzekucji i żc uzyskały 
postanow ienie właściwego Sądu, nakazujące 
zawieszenie egzekucji. N ieruchom ość w olno 
oglądać w ciągu ostatnich dwóch ty ­
godni przed licytacją w dnie pow szednie 
od godziny 8*ej do 18-ej, akta zaś postę­
pow ania egzekucyjnego można przcglą* 
dać w Sądzie.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rewiru 1.
D elatyn, 5 listopada 1936. 3S30K

IV. Km. 1599/36 ■; 662'55. O bwieszczenie 
o licytacji nieruchom ości. K om ornik Sądu 
grodzkiego rew. IV. w D rohobyczu  Kazi* 
mierz Paszkow ski, mający kancelarię p rzy  
ul. M ickiewicza 3 na podstaw ie art. 676 i 
679 kpc. podaje do publicznej w iadom ości, 
że dnia 12 stycznia 1957 godz. lO.itia w Są* 
dzic grodzkim  w D rohobyczu  sala N r. 2 
odbędzie się sprzedaż w drodze publiczne­
go przetargu, należących do dłużniczki 
Schcindli z H T schhautów  Schcinfeld nic* 
ruchom ości obj. whl. 593 i 606 ks. gr. gm. 
kat. D rohobycz — Lisznia przy ul. Sobie* 
skiego, położonych wraz z dwoma domami 
mieszkalnym i oznaczonym i num eram i 42 i 
42b, kom órkam i i pscynależnościam i na rc* 
rilnośd obj, whl. 606 znajdującym i się. 1) 
R ealność obj. whl. 593 gm. kat. D rohobycz- 
Lisznia oceniona została na kw otę zl. 2.550, 
cena zaś w ywołania w ynosi zl. 1.912.50. 2) 
Realność obj. w hl. 606 tejs. gmiiny oszaco* 
wana została wraz z budynkam i na kwotę 
zl. 29.411, cena zaś w yw ołania w ynosi zl. 
22.058.25. Przystępujący do przetargu obo* 
w iązany jest złożyć rękojm ię dla realności 
ad 1) 255 zł., dla realności ad  2) 2.941.10 zl. 
Rękojm ię należy złożyć w  gotow iźnie albo 
w takich papierach w artościow ych bądź 
książeczkach w kładkow ych instytucyj, w 
k tórych w olno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery w artościow e przyjęte będą 
w w artości trzech czw artych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji zachow ane będą 
ustawow e w arunki licytacyjne, o ile dodat* 
kowo publicznem  obw ieszczeniem nie będą 
podane do w iadom ości w arunki odm ienne. 
Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i  p rzysądzenia w łasności na 
rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te p rzed  rozpoczęciem  przetargu nie złożą 
dow odu, ie  w niosły pow ództw o o zwoi* 
nienie nieruchom ości lub  jej części od egze­
kucji i że uzyskały postanow ienie w łaści­
wego Sądu nakazujące zawieszenie egzeku* 
cji. W  ciągu ostatn. 2 tyg. p rzed  licytacją 
w olno oglądać nieruchom ość w dni pow ­
szednie od godziny 8—lS*tej, akta zaś po* 
stępow ania egzekucyjnego m ożna przeglą­
dać w Sądzie grodzkim  w D rohobyczu  sala 
N r. 2 lub  u kom ornika Sądu grodzkiego 
rew iru IV.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rewiru IV.
D ro h o b y c z , 20 lis to p a d a  1936. 3832K

1. Km. 1416/34. Strona zobow iązana ile", 
nnrd vel Beri Schwarz w Rzeszowie, ul. 
Szopena L. orj. 21. Edykt licytacyjny oraz 
wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności. Na 
wniosek wierzycielki K om unalnej Kasy 
O szczędności miasta Rzeszowa w R zeszo­
wie, przez pełnom ocnika D ra Z. Radlmesse* 
ra, adw okata w Rzeszowie, odbędzie, się 
dnia 21 grudnia 1936 o godz. 10*tej przed 
południem  w biurze N r. 46 Sądu grodzkie* 
go w Rzeszowie na zasadzie obecnie za­
tw ierdzonych w arunków  licytacyjnych, :i* 
cytacja następujących realności: Całej real* 
ności lwh. 1136 ks. gr. gm. kat. Rzeszów, 
położonej w Rzeszowie, ul. Szopena L. ori. 
21, obejm ującej parc. bud. lkat. 1415, pnre. 
grunt. lkat. 1416/1, pgr. lkat. 1425/1, parc. 
grunt. lkat. 1425/3 o łącznym obszarze 9 a. 
09 m kw., w raz budynkiem  dw upiętrow ym , 
od ulicy Szopena jednopiętrow ym  z pod* 
daszem, z cegieł, pokrytym  dachów ką p a ­
loną, kom órkam i drew nianym i, pokrytym i 
papą, 6*c;u stopniam i betonow ym i, ogro* 
dzeniein ze słupów  dębow ych. .Wartość 
szacunkow a wraz z przynależnościam i 
3L454 zl. N ajniższa oferta 15.727 zł. P o ło ­
wy realności lwh. 1137 ks. gr. gm. ka t. Rze­
szów, położonej wr Rzeszowie, ul. Szopena 
I., orj. 21, obejm ującej parc. gr. lkat. 1416/2 
parc. gr. lkat. 1425/2, parc. gr. lkat. 1426 o 
łącznym  obszarze (cala realność) 7 a. 36 ni 
kw., w raz altaną drew nianą, parkanem  i 
30*tu drzewam i owocowym i. W artość sza* 
cunkow a wraz z przynależnościam i 4.033 
zl. N ajniższa oferta 2.026 zł. 50 gr. Poniżej 
najniższej oferty  sprzedaż nie nastąpi. Sąd 
okręgow y w Rzeszowie jako h ipoteczny u* 
prasza się o zanotow anie w yznaczenia 
term inu licytacyjnego. P rzystępujący do 
przetargu winien jest złożyć rękojm ię w 
wysokości jednej dziesiątej części wartości 
szacunkow ej. Rękojm ia w inna być złożona 
w gotow iźnie, bądź  w papierach w artościo­
wych lub książeczkach w kładkow ych insty ­
tucyj, m ających bezpieczeństw o pupilarne, 
z iem , że papiery  w artościow e przyjęte bę* 
dą w  w ysokości 3/4 części ceny giełdowej. 
Przy licytacji zachow ane będą w arunki li* 
cytacyjne ustawą przew idziane, o  ile dodat* 
kiowcm publicznem  obwieszczeniem nie bę­
dą podane do w iadom . w arunki odm ienne. 
Praw a osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i przysądzen ia  w łasności na 
rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed rozpoczęciem  przetargu  nię złożą 
dow odu , że w niosły pow ództw o o zw olnie­
nie nieruchom ości lub  jej części z pod  egze 
kucji i że uzyskały postanow ienie Sądu 
w łaściwego, nakazujące zaw ieszenie egze* 
kucji. W  ciągu dwóch tygodni przed 
licytacją w olno oglądać sprzedać się ma* 
jące nieruchom ości w  dnie pow szednie od 
godziny  8-rnei do 18-tej, ak ta zaś postępo* 
wania m ożna przeglądać w  sekretariacie 
sądow ym  w godzinach urzędow ych. Z ara­

l
I

zem wzywa się organa w ładzy publicznej 
i instytucyj publicznych pow ołań c dc  
zgłaszania należności z ty tu łu  podatków  i 
innych danin publicznych, aby najpóźniej 
w term inie licytacji zgłosiły zestawienia 
tych należności po dzień licytacji pod  ry ­
gorem  u traty  mogącego im z ustawy Nużyć 
pierw szeństw a zaspokojenia.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rew :.
Rzeszów, 22 w rześnia 1936. t-U is

A M O R T Y Z A C JE.

V III. Nc. 388/36. U chw ala. Sąd r;vdzki 
w Kałuszu na wniosek Seliga M uehisteina 
w K ałuszu do rąk adw okata D ra Bremnora 
w K ałuszu w draża postępow anie urno* 
rżenie weksla podpisanego p rz e z . i ■ M ie­
czysława Pichla i 2) W iktorię Pichłową i 3) 
Salom ona Prinza jako  wystawców in b lanko  
na kw otę 500 zl., k tóry z końcem  -935 r. 
zaginął. Posiadaczy tego weksla wzywa się, 
by zgłosili się w  tut. Sądzie do 60 dni od 
niniejszego ogłoszenia, gdyż po bezskuic* 
cznym upływie, tego czasokresu w yda Sąd 
orzeczenie uznające ten weksel za umorzo* 
nv.

Są.d grodzki O ddział V III.
W  K ałuszu, dnia 20 sierpnia 1936 r. 5S22

Iv  Co. 1S2/36. Edykt. N a w nia-.ś; Za* 
rządu Szkoły H ołow czyncc w draża :>n. 
stępow anie am ortyzacyjne książeczki wkład 
kowej K om unalnej Kasy Zaleszcza !;i N r 
3580. opiew ającej na kwotę 594 zl. 7o gr. na 
imię „B udow a szkoły powszechne! H olow , 
czynce“ . W zyw a sic posiadaczy o -rzedło* 
żenić tej książeczki Sądow i do 6 mż.sięcy 
od dnia ogłoszenia łub w niesienia zarzutów 
przeciw  w nioskow i, gdyż po bczskutecz* 
nvm  upływ ie tego term inu zostanie a.'ku- 
m ent pozbaw iony  mocy.

Sąd grodzki O ddział IV.
W  Tłustem , dnia 7 września 1936. "521

U Z N A N IE  Z A  ZM A R Ł E G O .
T. 105/36. D ionizy Jakubiec, syn Anieli 

Jakubiec, u rodzony  9 października ! v ,0 w 
Leżajsku i fam ostatnio zamieszkałe żaku 
żołnierz 17 po. armii austriackiej br.tr u;- 
dział w bojach na froncie rosyjskim, pod 
Kraśnikiem i Lublinem w 1914 r. poczcm 
zaginął. W drażając postępow anie celem u* 
znania go za zm arłego, wzywa się. ąbv za­
w iadom iono Sąd o zaginionym  dc -zościu 
miesięcy.

Sąd O kręgow y.
W Rzeszowie, 29 października 1956. "S2y

T. SS/56. Jan  Bar, syn Józefą i D oroty  
H om e, u rodzony  24 lipca 1S94 w M arkowe; 
pow . Przew orsk i tam ostatnio zamieszkały, 
jako frajter 90 pp. armii austriackie! brał 
udział w 1915 roku w bojach na froncie 
rosyjskim , poczem zaginą!. W drażając po- 

i stępow anie celem uznania go za zmarłego, 
wzywa się, aby zaw iadom iono Sąd o zagi* 
nionym  do sześciu miesięcy.

Sąd O kręgow y.
W Rzeszowie, 29 października 1936. 3815
T. 74'36. Fdykt. P io tr S trycharz, syn 

Fianciszicn i H onoraty , u rodzony  29 -ier* 
pnia 1901 w R adom yślu W ielkim  pow iat 
Mielec, żołnierz 2 pułku szw oleżerów  W ojsk 
Polskich w roku 1919 zaginął bez wieści 
pod Lwowem. W iadom ości o n.iin udzielić 
należy w ciągu 6 miesięcy.

Sąd O kręgow y.
T arnów , 10 listopada 1936. "~5‘:

R O Z M A IT E .
Z arzuty  przeciw praw dziw ości arkuszy 

posiadania gm. kat. Raków Kąt, dla której 
dochodzenia miejscowe nad odnow ieniem  
ksiąg gruntow ych ukończono, należy zgla* 
szać od 1/XII do dnia 30/XII 1936 w Są­
dzie grodzkim  w H usiatynic, gdzie będą 
w yłożone do w glądu. K arol Lech. ",52;

OGŁOSZENIA PRYW ATNE.

N AD ZW Y CZA JNE W ALNE ZGROM A­
DZENIE

Członków  Spółdzielni Budowlano=Mieszka= 
niow ej „K RESO W Y  E>OM“

z ograniczoną odpow iedzialnością we Lwo­
wie

odbędzie się dnia 11 g rudnia  1956 r. o go* 
dżinie 18*itej w gm achu Banku G osp o d ar­
stwa K rajow ego we Lwowie przy  ul. Koś­

ciuszki L. 11.
P o r z ą d e k  o b r a d :

1) O tw arcie W alnego Zgrom adzenia i 
zagajenie ob rad  przez C złonka Zarządu.

2) W ybór Przew odniczącego W alnego 
Zgrom adzenia.

3) O dczytanie pro toko łu  z ostatniego 
Zw yczajnego W alnego Z grom adzenia, ou* 
bytego dnia 9 listopada 1956 r.

4) Zm iana art. 21 j. statu tu  Spółdzielni.
5) Zm iana § 1, 2, 13 Regulam inu Zarżą* 

du  Spółdzielni, zatw ierdzonego przez Radę 
N adzorczą dnia 25 g rudnia 1929 r.

6) W nioski przedstaw ione w pasmach 
C złonków  z dnia 20/X 1936 i z  d n ia  20/Xi 
1956 r.

7) W nioski i in terpelacje.
W  myśl przepisu art. 49 ustaw y o spół- 

dzielniach oraz na podstaw ie art. 26 sta­
tutu W alne Zgrom adzenie zw ołane w spo­
sób przew idziany statutem  jes t zdolne do 
pow zięcia uchw ał bez w zględu na ilość 
członków  obecnych nz W alnem  Zgroma* 
dzeniu.

W e Lwowie, dnia 25 listopada 1936 r. 
Zarząd Spółdzielni Budowlano-M ieszkanio 
wej „KRESOWY D O M ‘‘ z ograniczoną o d ­

powiedzialnością we Lwowie.
A rch. Jan  G ruca. Dr. Stanisław  M ostow ski.

Dr. Stanisław Marciak. 3S54
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